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A O P TO ŚC I  W  A  H S Z A  W  S  h i  E.
Po,„em isja  W o i e w  rdztwa M azowieckiego  

I odabi do wiadomości p u b lic z n i, iż R ornnus-  
sja R zą d o w a  P rzy c h o d o w i  S k a rb u ,  dla do<r0- 
dmtsci handlujących osób, w skutku- przedsta­
wienia Kommissji W oiew ó: K alisk iego ,  tra k t 
handlów y , od komory W  ie.ru$setv na W i d a ­
w ę ,T u s z y n ,  do /?m vy,. przepisany re.sk ry p  
tc.:n śvVy m z  da'ly 2.6 Lisio: r .z . zmieniła trak t 
fa ow y, przeznacza i ąe w miejsce punktu  T u -  

\ v ' PlV1r t P io*rków.
W y s z e d ł  z, d r u k u  R o m a n s  W a l t e r a  S k o ta  

pod tytułem C zarny  K a rze ł ,  w  dwóch tomach, 
tłumaczony / .  Angielskiego; dostać go można 
w  Księgarń, ,cb W  cek,ego, Brzeziny, S z te -  
blera; w Składzie P oarie , D a l  Trozzo  i w Han­
dlu Ciechanowskiego.

. ł . W  icher/ty Sztukator, iuż  ukończył po­
piersie s-p- ta: Staszica  naturalnej wielkości. 
Zaleca się Jo  dzieło zupełnem podobieństwem, 
nabyć można tego popiersia z gipsu, w praco­
wni A r i y ^ y ,  _ w domu E le r ta  pod Nr. 513 p rzy  
ulicy Dlugiep 1 J

Odwilż. Śnieg topnieie.
* Petersburga  28 Styczn ia  V . S . —  w Ć a -  

zecie Senackiej ogłoszono w yrok  N. PANA iż 
la tać  w  O ran jenbaum  ze wszystkiemi wsia­
mi 1 przynależnością mi które b y ły  osobistą 
własnością Wiekopomnej pamięci Cesarza A- 
t e x a  n d  r a ,  odtąd należeć będą prawem w ła­
sności do N. Cesapzowej E l ż b i e t  y  Hrabia
taebzeltem  Poseł Austrjacki, złożył N. PANU

ozdoby C r  lei u S. S te fa n a  W ielkiego K rz y ­
ża, przysłane od S . Cesarza A u s tr ja c k ie g o .—  
w lifeieimiku P e te r s b u r s k im  umieszczono opis 
przeprowadzania zwłok wiekopomnej pamię­
ci Cesarza A L E X A N D R A . Na każdą stacją 
przybywają nawet z odległych stron M arsza ł­
kowie powidtów,. Urzędnicy, Obywatele i Łnd. 
Duchowi ństwo odbywa modły, a obecni zale­
waną się łzami najbideśniejszegosmutku, odda­
jąc ostatnią cześć swemu najmiłościwszemu Do 
broczyńcy. Niemożna było odmówić prośbi j, 
licznie zgromadzonego 'L u d u ,  k tó ry  ciągną] j  
K a r a w a n , i tak dzieie sig na każdej stacji, 
u d y  zwłoki przywieziono do t iu r s k a ,  miesz­
kańcy zgromadzeni o mil kilkanaście, otoczył' 
trumnę, nim złożoną została ~w Cerkwi,  we 
wnęlrzne urządzenie tej świątyni powiększy­
ło załosc obecnych, wśród ciemnośoigrobowej 
lasotały wyobrażenia tylu dobrodziejstw iakie | j j  

zeszły w  L O G  \J M o n a r c h a  wyświadczył i 
Ludowi swemu, a w środku unosił się napi s .   ̂
wyięty z listu N. Cesarzowej , ,  N a s z  A n i o ł  
test w Niebie

N O W O Ś C I  Z A G R A N I C Z N E .
r  t 3 F rancji .
U d y  się dowiedziano o śmierci Marszałka 

Kuszet w  prowincjach Hiszpańskich w A r a g o -  
nll \  R a ta io n j i ,  powszechnie go żałowali mie­
szkańcy tameczni, gdyż zm arły  Marszałek 
zostawił po sobie godną pamiątkę. Szczegól­
nie panował smutek z powodu iego zgonu 
w Saragosie ,  a mieszkańcy tego miasta w  do

*
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v e il szacunku dla zagranicznego w o io w n ik a ,k tó ­
r y  obok zw yc ięs tw a  o k a z y w a ł dowody ludz­
kości, o d p ra w ili nabożeństwo' żałobne; nawet 

1 gazeta M a d r y c k a  wspomina z Uszanowaniem o 
Zgonie tego sławnego męża.— w  Korpusie  a r ty -  
te r ji francuzk ie j niedawno w ie lu  O fice rów  po ­
stąpiło  na w yższe stopnie. —  Jenerał L a fa ie t  
p rz y s ła ł K ró lew sk ie ! M enaże rii będące] w  o- 
g ro d z ie ro ś lin  w  P a r y ż u , m łodego N ie d ź w ie ­
dz ia  z -A m e ry k i  P ó łn o c n e j  (nrsus fe rox te r -  
r ib i l is ) .—  Przed sąd k ry m in a ln y  w  M e lu n  
w prow adzono spraw ę w  k tó re j wysłuchano 
99 św iadków . G łó w n y  zb rodn ia rz  u ie iaki 
W i lh e l m  maiący la t 55, k tó r y  b y ł  dawniej 
n iew o ln ik iem  na galerach , obw in iony został iż  
oprócz w ie lu  kradzieży k tó re  p o p e łn ił p rzed 5 
la ty , zam ordował 6 Ludz i, to iest nieiaką Panią 
S za rnp i  k tó rą  pow iesił w  sta jn i, a ie j 2 le tn ie 
Iziecko w rz u c ił do studn i, później zam ordował 
w p iw n ic y  75 letuiego starca i iego żonę, a na- 
koniec zam ordow ał Nauczyciela nazw iskiem  
Boyer  w ra z  z żoną. M im o  śmiałego zap iera­
nia się zbrodn iarza , w y d a li p rz y s ię g li na nie­
go ogodz in ie  12 w nocy, w y ro k  śm ierci, zb ro ­
dn ia rz  słuchał w y ro k u  z oziębłością, życząc 
ty lk o  aby ten w y ro k  m ó g ł być w  24 godzin 

I ia n im  w ykonany. Jeden z w s p ó ł ob w in io ­
nych dosyć m aiętny, lecz bardzo skąpy, k tó r y  
iznany został zaniewinnego, usłyszawszy iż  
est u w o ln io n y , za p y ta ł się Podofficera Z an- 
la rm ó w , c z y li b y  n iem óg ł ieszcze przepędzić 
resztę nocy w  w ięz ien iu , a to  dla tego żeby n ie - 
•ap ła fić  k ilkunastu  g roszy  za nocleg ! uczy - 
liono zadosyć żądaniu Skąpca i  pozwolono mu 
przenocować w  w ięzien iu . —  D n ia  16 S tycz: 
.szedł z tego św iata w  G r e a t -P o n to n  ( w A n -  
r l j i ) Z a k rys tja n  i  D zw o n n ik , S te fa n  P o r t e r , 
w 73 ro k u  życia. P e łn ił on p rzez ła t 48 sw o- 
e obow iązki; a lu b o n jg d y  z miasteczka nie w y ­

chodził, przecież, w szedł, w  odbyw aniu sw ych

pow innośc i, n a 947 ,905  scfiodów i uszedł 560 
m il niem ieckich. ! z H is z p a n j i  ■

w  Gazecie B a rce lo ńsk ie j  doniesiono, że D e j  
A lg i e r s k i  w yd a ł wojnęL/żsapora/żi że w  A lg ie  
rze k rzyw dzono  Konsula H is z p a ń s k ie g o  i  iego 
sekretarza, tak dalece iż  c i do domu Konsula 
F rancusk iego  schronić się m usie li! —  N iedaw ­
no b y ł  spor w R a d z ie  S ta n u  o p r z y  w rócen ie  
S. J a k w izyc j i .  — w  P ro w in c ji B iska i  o d b y ły  się 
w y b o ry  na u rzę d n ikó w  m iejskich dosyć spoko j­
n ie . w  B ilb a o  mianowano na te u rzędy  u m ia r­
kow anych R o ia l is tó w .  Jednak w  k i lk u  mia­
steczkach d a ły  te w y b o ry  pow ód  do znacznej 
sp rzeczk i m iędzy deputaeją p row incjona lną  a u -  
rzędn ikam i M un ic .ypa lnem i.  —  Szkoła A r t y -  
l e r j i  ia tnąca dotąd w  S egow ji,  została zniesioną. 
— Choroba k tó ra  się wszczęła niedawno w  R a r -  
tagenie  nie iest zaraź liw a. —  M a rg ra b ia  A l -  
rnenera  ma niezawodnie udać się do P a ry ż a ,  
dla uskutecznienia pożyczk i dla rządu H is z ­
p a ń sk ieg o .  2  Niemiec.

Donoszą z B e r l in a , iż d . 17 b .m . ogod: i l z r a -  
na p rz y b y ł tam X że  W e l in g t o n  u  prze ie /dz ie  
do P e te rsb u rg a , iego orszak składa się z L o r ­
dów  F i t z r o j , S om erse t , D u n g lo s  i  F inkas le \  
n iem nie j A d ju ta n to w  p rzybocznych Kapitana 
F ia t k a r t , P a n a  B l in g h  i  L e k a rz a  H u rn m e . 
X że  w ys iad ł w  H ote lu  nazwanym  M ia s to  
R z y m ,  m iędzy L ip a m i, g d z ie  stanęła straż ho 
norow a składaiąca się z officers i  30 grenadje 
ró w  z p u łk u  ś. p . N . Cesarza A l e x a n d r a ,  
k tó rą  iednak X że  w  knótce po swoiem p r z y ­
byc iu  u w o ln ił od te j s łużby  honorow e j; w p rz y -

fotowanej sali na p rzy ię c ie X c ia , rozkaza ł K ró l 
ru s k i (iako podarunek) w ys ta w ić  m a ły  Po­

sąg z b ronzu zm arłego Feldm arszałka B liche  
r a y iak ty lk o  w szedł do sali p os trzeg ł na tych ­
miast w yobrażen ie  swego starego towarzysza 
b ro n i. N aza iu trz  uda li się wszyscy Jenera ło ­
w ie  i  Sztabs O fftce row ie  P ruscy będący w  B e r
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linie w świetnym orszaku do Feldm arszałka H f: 
Gnesenau i d o  Xcia Meklernburskiego i z n ie -  
mi odwiedzili Xcia elingtona  , tegoż, dnia 
X ż e  obiadował u Posła Angielsk iego  p rzy  
dw orze Prus kim,  a potem udał się do zam­
ku K r ó l e w s k i e g o  dla złożenia Monarsze u- 
szanowania; odwiedził t a k ż e  Królewicza Nastę­
pcę T ro n u  i °ałą rodzinę K rólew ską, a później 
owdowiałą Xżnę Blicherową.  Tegoż wieczo­
ra  znajdował się w Teatrze Królewskim . L). 
18b .m . by ła  w  Berlinie między Lipam i wielka

u / m i  ł j  j . m  '  ^5  7 a o i / X t o i  u  —

szykowanego wojska; po skończonej paradzie 
udał się X ie  do swego Hotelu, gdzie p rz y b y ł 
otoczony mnóstwem ludu wydaiącego okrzyki 
radości. W  czasie tej parady  miał na sobie Xże 
m undur P rusk i i wielką wstęgę o rderu  O rła 
Czarnego. Tegoż dnia b y t  w ielki obiad u 
K róla, na k tó ry  zaproszono w szystkich office- 
rów  Sztabow ych, wieczorem dano O perę Sp on-  
tyniego , pod ty tu łem ; S u r m a h a l , sv czasie 
przedstawienia tej opery  zabra ł X'iePVclingtan 
miejsc^ w łoży między M ałżonką Królewicza Na­
stępcy T ro im iXciem ilhelmern^po skończom j
operze, b y ł w ie tny  bałtu Xcia A u g u s t a  P ru s ­
kiego. D .' lił o god lO zrana odwiedził X i e P Y e- 
l ington z swoim orszakiem , w  tow arzystw ie 
Posła Angielskiego  i wielu w yższychO f cerów , 
w arsztat Rzeźbiarza Profcssora Bauch,  dla o- 
bejrzenia Statuty Xcia Blichera , k tóra  właśnie 
w tym  dniu była ukończoną z brouzu i w ysta­
wiona na widok publiczny. X że później uda] 
się do H r: Bernsdurf  M inistra  spraw  zęwnę- 
Irznycb. T egoż dnia wieczorem Znajdował się 
X żen aB a la  składkowym (subscrip tionsBale ) 
danym w domu teatralnym  i k tó ry  iak zw ykle 
zaszczycony b y ł obecnością Królewską i iego 
rodziny', niemniej ca ł go dw oru i wielu osób

znakomitych. Gdy X że p rz y b y ł na salę w ła­
śnie się p ierw szy  taniec P o I s k io kończył, k tó ­
ry m  Monar cha  bal rozpoczął, a inne iuż róz 
poezętoj z rozkazu Królewskiego został taniec 
Polski  pow tórzony, X że W e t i n g t o n  tańczył 
Poloneza  z M ałżonką Królewicza N a st ęp cy  
Tronu , a potem zX żnq Meklemburską,nako-  
niec z M ałżonką Xcia W  ilhelma.  X iąże ro z ­
mawiał w czasie balu p rzez  długi czas z P ro -  
fessorem Piauch, k tó rem uoprócz  dawmiej po­
leconych robot, polecił zrobić Popiersie N. 
A l e x a n d r a  Ig o , i Feldm arszałka Bliche­
r a , polecił mu także w yrobienie z m arm uru 
popiersia K róla Pruskiego  w naturalnej w iel­
kości. X że opuścił bal ieszcze p rzed  w iecze­
rzą , a nazaiutrz o godzinie 5tej zrana ńdał się 
w dalszą podróż do Petersburga.

O d  Granic Tureckich.
Donoszą z Milo  d, 6 Grud; r: z: iż Moreoci  

k tó rzy  p rzyby li z Spe z j i ,  opowiedali że na tej 
wyspie ‘powstała sprzeczka między Spezjoc- 
kirn K apitanem  okrętow ym  Ortow,  a iego żoł­
nierzami i majtkami względem podziału zdoby­
czy na Turkach.  Ten Kapitan b y ł nakonicc 
przym uszony schronić się do swoiego domu, 
k tó ry  został zburzony, niemniej zabrano mu 
iego okręt. Zdaiesię że to zaburzenie w strzy­
mało kilka okrętów  Greckich, k tó re  miały się - 
połączyć z Hidryotarni .  M łody Konstantyn  
A egry  B ra t M inistra sp raw  zew nętrznych 
rządu Greckiego, p rz y b y ł do Milo  d, 7 Grudn: 
zkądma się udać do Pranej  i, dla nabycia po­
trzebnych nauk; wiezie, on listy od swego wuia 
V aur okord ata ,  do komitetu Greckiego w  P a ­

ryżu.  • Spez joc i  żądaią od rządu Greckiego 
swej części zdobyczy, k tóra  w  zeszłym roku  
zawieziona została do tw ierdzy  Mi ssolongj i .—  
Częste, ulew y b y ły  powodem, że w Morei  
w 'i-ielu miejscach są całe okolice zalane wodą. 
Jhrahi/n Basza  niem ógł się dostać do Pa tr as
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bo w łaśnie T u rcy  przed mm zamknęli bramy; 
poczem napadł na okolice nadbrzr/.ne  h e p  ant  u,  
gdzie sp ustoszy ł H^ostyce  i G a s t u n j ą .  Jak 
mniemaią Len Basza ma zamiar przerw ać zw ią ­
zek m iędzy K o r y n t * m  a Greck iemi  powiatami, 
które dotąd tę tw ierdzę op atryw ały  żyw n o­
ścią. —  G d y  A l b  ań czy cy  będący w  w ojsku J  
brahimd^  sp ostrzegli, ze są tak blisko granic 
swolej ojczyzny, praw ic w szyscy  uciekali. —

D O N I E S I E  N I  A .
D y re k c ja  M ennicy  Królestwa Polskiego*

Z a w i a d a m i a  P u b l i c z n o ś ć ,  iż  d**ia 8 M a r c a  r.  b .  t o  
i e s t  w e  S r o d e  o g o d z in i e  3 po p o łu d n iu  o d b y w a ć  s i ę  
b ęd z ie  w M e n n ic y  l i c y t a c j a  na  d o s t a w i e n i e  50  s ą ż n i  
t r z e c h  ł o k c io w y c h  k u b ic z n y c h  d r z e w a  o l s zo w e g o .  U -  
soba  s k l a d a i ą c a  3 0 0  z ip :  k a u c j i  i n a j t a n i e j  l i  we  r u n k u  
p o d e j m u i ą c a  s ię  b ę d z i e  m ia ł a  p r z y z n a n e  p i e r w s z e ń ­
s t w o .  W a r u n k i  d o  p o w y ż s z e g o  l i w e r u n k u  w  k a żd y m  
c z a s i e  w  K a s i e  M e n n i c z n e j  o d c z y t a n e  'być  m o g ą .  —  
W a r s z :  d. 2 4  L u t e g o  1820 r .  D y r e k t o r  B i e ń k ó w -  
n k  i .  — K o n t r o l l e r  J l n y  K a r o l  H u f f  m a n n ,

F r a n c u z  r o d o w i t y ,  p o s i a d a i ą c y  p r z y t e m  i ę z y k  p o l ­
s k i  i n i e m i e c k i ,  t r u d n i ą c y  s i ę  p rz e z  l a t  k i l k a n a ś c i e  
d a w a n i e m  le k c j i  i m a j ą c y  ś w i a d e c t w a  z u p e łn e g o  
z a d o w o l f l i e u i a  P a ń s t w a  u k t ó r y c h  z o s t a w a ł ,  z y c z y  s o ­
b ie  p r z y i ą ć  p o d o b n y  o b o w ią z e k  w d o m u  ia k j jn  na  P r o ­
w in c j i  lub  w  W a r s z a w i e .  W i a d o m o ś ć  p rz y  u l i c y  
B ie l a ń s k i e j  n a  T ł u i n a c k i e m  w  d o iu u  S z y m a n o w s k i e g o  
pod N r  6 0 0 .

w  W  Aniu 2 8  L ą  t e g o  r .  b,  i dn i  n a s t ę p n y c h  o  godzi :
3 z p o ł u d n i a  p rz y  u l i c y  P i e k a r s k i e j  w d o m u  p o d  N r  
125 s p r z e d a n e  z o s t a n ą  p rz ez  p u b l i c z n ą  l i c y t a c j ą  z a  
g o t o w e  p i e n i ą d z e  w ię c e j  d a i ą c e m u .  S r e b r a ,  Z e g a r k i  
z ł o t e ,  O b r a z y  o l e jn o  m a l o w a n e ,  M e b le .  G a r d e r o b a ,  
B ie l i z n a  m ę z k a ,  P o ś c i e l ,  K s i ą ż k i  i i n n e  r u c h o m o ś c i ą  
t o  n a  rz e cz  S S r ó w  po  ś. p.  A n t o n i m  G ro b ic k iu i  p o ­
z o s t a ły c h .

P r z y  u l i c y  B e d n a r s k i e j  pod  N r  2 6 7 9 ,  m o ż n a  d o s ­
t a ć  O b ia d u  z  c z t e r e c h  p o t r a w  z a  z ip :  1,  m i e s i ę c z n i e  
zaś  n a p r z ó d  p ł a c o n y  z a  z ip :  2 4  n a  m i e s i ą c .

Z a w i a d a m i a  s i ę  S z a n o w n ą  P u b l i c z n o ś ć ,  iż  F a b r y k a  
M a k a r o u ó w  W ł o s k i c h  p r z y  u l i c y  D łu g ie j  pod N r  543 
w  d o m u  E l e r t a  p rz e z  n i e g d y  P a r e t t e g o  u t r z y m y w a n a ,  
na d a l  w t e i n i e  s a m e m  m ie j s c u  u t r z y m y w a n ą  bę d z i e ,  
g d z i e  m a k a r o n ó w  w  r ó ż n y c h  g a t u n k a c h  za  p o m i e r u ą  
c en ę  w k a / d y m  c z a s i e  d o s t a ć  m o ż n a .

P o d p i s a n y  D z i e r ż a w c a  d o c h o d ó w  p o d a tk u  k o s z e r n e g o  
w  P o w i e c i e  B ł o ń s k i m ,  u p r a s z a  W  W .  B u r m i s t r z ó w  i 
W ó j t ó w  G m in  i ż b y  r a c z y l i  o s t r z e d z  w s z y s tk i c h  S t a  
r o z a k o n n y c h  w  ich G m in a c h  m i e s z k a j ą c y c h ,  aby  
u ik o m u  m e p l a c i l i  p o d a tk u  k o s z e r n e g o  p o d łu g  za  
w a r t y c h  ugod ,  p rócz  J P ,  A b ra h a m o w i  F r e j t a g  p rze  
z e n i u i e  u s t a n o w i o n e m u  A d m i n i s t r a t o r o w i ,  a lb o w ie m  
ie ż e l i  k o m u  in n e m u  z ap ła c ą  t a k o w e  k w i t y  p r z y i ę t e  
n i e  b ę d ą  i p o w t ó r n i e  z a p ł a c i ć  p r z y m u s z e n i  z o s t a n ą . — 

A. S  z w a j t z e  r  z Ł ę c z y c y .
D n i a  2 8  L u t e g o  r: b.  o g o d z i n i e  10 z r a n a  p rz y  u l i c y  

C z e r n i a k o w s k i e j  N r  30 0 0 ,  zaś  o g o d z in i e  3 po p o łu d n iu  
p rz y  u l i c y  D łu g ie j  po  i N r  5 7 9 ,  p r z e d a n e  b ę d ą  p u b l i c z ­
n i e  R u ch o m o ś c i ,  iakojto: K o m o d y ,  S z a f y ,  L u s t r a ,  K r z e  
i i i  i i n n e  z a  g o to w e  p i e n i ą d z e .  -  T« S z a n i a w s k i  K.

0 s z tu k  w c a le  n o w y c h  m a s z y n  do  p o s t r / y g a n i a  S u ­
k n a ,  p o d łu g  s p o so b u  K o k o r > l a ,  i e s t  za  m ie r n ą  
c e n ę  do s p r z e d a n ia  p rz y  u l i c y  S .  J a ń s k i e j  N r  G, u K a ­
r o l a  k i e f f e r

K to  z n a l a z ł  F a j k ę  z m o r s k i e j  p i a n y ,  m a j ą c ą  fo r m ę  
Lvya s i e d z ą c e g o ,  w  m ie j s c u  ocz  w p r a w i o n e  r u b i n y ,  

w s r e b r o  o p r a w n ą ,  z i a k j e m i ż  ł a ń c u s z k a m i ,  ied ę i i  od 
s z y i  do  t y l u  f a jk i ,  d r u g i  od fa jk i  do  c y b u c h a  p r z y c z e p io ­
n y c h ,  w r a z  z c y b u c h e m  d ł u g i m  ro g o w y m  z m u n s z t u -  
k i e m  b u r s z t y n o w y m ,  n ie c h  r a c z y  o d d a ć  do  D r u k a r n i  
K a r j e r a ,  g d z i e  p r z y z w o i t ą  z a to  n a g r o d ę  o d b ie rz e .

w  D o m u  p r z y  u l i c y  T r ę b a c k i e j  P ° d  N r 0 3 8  w p r o s t  
u l i c y  N o w o  S e n a t o r s k i e j ,  z n n j d u i ą  s i ę  3 o d d z ia ły  m i e ­
s z k a ń  do  n a i ę c i a  od  W i e l k i e j  N o c y  r .b .  to  ie s t :  n a '  1 
p i ę t r z e  o d d z ia ł  z ło ż o n y  z  3cb p oko i  z k u c h n i ą  a  n a 2 
p i ę t r z e  d w a  o d d z ia ły  p o  4  p o k o ie  z  K u c h n ia m i ;  k tó r e  
P i s a rz  P a ł a c u  o k a że .

W d o w a  po ś .p .  F ;  D u  Clie t K o n s u l u  C e s a r s k o - A u s t r j a c -  
k im  s p r z e d a i ą c  B i b l jo t e k ę  po z e s z ły m  M ę ż u ,  u p ra s za  
u p r z e jm ie  z n a i o m y c h  i p r z y i a e io l  a b y  rp z p n ży cz o t ie  
K s i ą ż k i  l i c z y l i  w ró c ić  i a k  n a j s p i e s z n i e j  do i ej m ie s z ­
k a n i a  pod N r  1298 Lit*. A .  p rz y  u l i c y  N o w y  Ś w ia t .

w  F a b r y c e  J ó z e f a  M ic h a l s k i e g o  pod  N r  2 0 7 1  przy  
u l i c y  Z i e l o n e j  z a  Z d r o i a m i ,  m o ż n a  d o s t a ć  za p ó m ic r n ą  
c e n ę  W ł o s i e n i c  w r o z m a i t y c h  d e s e n ia c h .  ,

Z g i n ę ł a  w p r z e s z ły m  t y g o d n i u  W y ż l i c a  d o b r e j  r a s -  
s y ,  r o k  k o ń c z ą c a ,  b i a ł a ,  u s z y  i łeb  z t y ł u  i po  Oczy c ie m  
no  k a s z t a n o w a t y #  k o n i e c  t r ą b y  b ia łe j  i t a k a ż  s t r z a ł ­
k a  n a  cz o l e ;  ogoi i  d łu g o  u c i ę t y ,  n a  l e w y c h  n o g a ch ,  na  
p r z e d n i e j ,  z t y ł u  n a  ł o p a t c e ,  n a  t y l u i e j ,  n a  k o l a n i e  
w rz o d y  iu ż  o t w o r z o n e ;  k to b y  t a k o \y ą  p r z y p r o w a d z i ł ,  
l u b  w y ś l e d z i w s z y  d o m o s ł  o ie j  p o b y c ie  pod  N r  2 3 5 9  
p rz y  u l i c y  D z ie l n e j ,  p r z y z w o i t ą  n a d g r o d ę  o t r z y m a .


